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Prenumerata w stolicy roczna złtp. 40, kwartalna - 
złtp. 12, miesięczna zltp. 5, Nr. pojedyńczy gr. 10. 
Prenumerata kwartalna po województwach -zltp. 20. 


y 


WIADOMOŚCI- KRAJOWE. 


— Jenerał Gubernator miasta stołecznego Warszawy. 
Zawiadamiam PP. Oficerów przybyłych de stolicy na kura- 
cyą, Że pozwolenie Jeczenia się na kwaterach, nie dla te- 
go im udzielonćm zostaje, ażeby uczęszczali po spacerach, 
widowiskach, kawiarniach, oberżach, lub winiarniach i 
ztąd nowych nabawiali się chorób, lub zaniedbywali ņa- 
radzenia tym, jakiemi są dotknięci; lecz właściwie wtym 
celu, ażeby poświęcając się starannie pod dozorem fsmi- 
„li potrzebnćj kuracyi, mogli jak najrychlćj pośpieszyć 
na linią bojową do swoich powinności. Spodziewam się, 
Że to zawiadomienie dostateczném będzie do prowadzenia 
się takiego, któreby nie dawało powodu mieszkańcom mia- 
sta Warszawy, powątpiewania o chęci PP. oficerów, leczą- 
cych się na kwaterze, walczenia za ojczyznę. — w War- 
sząwie dnia 16 Maja 1831 r. Jenerał Piechoty, Jan Hr, 
Krukowiechi. X à 
`= Jenerał Gubernator miasta stotecznego Warszawy 
Z uwagi na zwiększającą się cenę produktów Żywności w 
stolicy, oraz wzamiarze przyniesienia ulgi mies.kańcom, 
wzywem wszelkie Żony wojskowych którym udanie się do 


miejsc przeznaczonych na zakłady pułków do których ich 


mężowie należą już dawniej wskazanćm było, aby ze wzglę> 
du na własną swoją korzyść , jako też -dla zmniejszenia 
ciężaru ponoszonego przez obywateli stolicy, przedsiewzię- 
ły środki do udania się do miejsc właściwych zakładów, 
Gdyż bilety kwałerunkowe na przyszły miesiąc największćj 
` trudności ulegać będą. — w Warszawie d, 16 Maja 1831 r. 

Jenerał Piechoty, J, Hr. Krukowiecki. 


` 


-= Dyr ekcyą Szczegółowa Towarzystwa Kredytowego Ziem- 
skiego m Okręgu Województwa Płockiego. -- Wiadomo 
Czyni 17 dea połowa miasta Sierpca z calkowitém przed- 
mieściem Włoki „wielkie zwanym i z folwarkiem Włoki 
małe, W Obwodzie Mławskim Województwie Płóckićm po- 
łożone W W. I 'etrusińskiego i Waśniewskiego dziedziczne, 
wypuszczone będą w trzech - letnią dzierżawę od dnia 24 
Czerwca r. b. przez peliekną licytacyę, która się odby- 
wać będzie w biórze Dyrekcyi Szczegółowćj w Płocku dnia 
16 Czerwca r. b. od godziny 9.zrana, ; : > 
Warunki licytacyjne głównićjsze wkładają na Dzierzawcę. 
a) Opłatę należności do gruntu przywiązanych Art; 41 


Prawa Scjmowego wyszczególnionych , tudzież cięża- 
rów wieczystych w myśl Art. 44 tegoż prawa o ile te 
pierwszeństwo przed Towarzystwem mają, nienmićj: 
ponoszenie wszystkich ciężarów służby publicznćj. 

b) Złożenie gotowizną dla Towarzystwa całkowitćj zale- 
głości z kosztami i procentami w ilości złp. 3,000, gr. 
27 nie licząc w to koszta obwieszczeń i oddania dóbr 
w posesyą. ź 

e) Przyjęcie obowiązku dalszego wnoszenia wypłat przez 
ciąg dzierzawy Towarzystwu należnych w dwóch pół- 
rocznych ratach, wynoszących samimę po złp. 1,980 


r.=27. RYZ : ZĘ 
d) Oddanie dóbr po wyjściu Kontraktu dzierżawnego - 
w takim stanie w jakim je Dzierzawca obejmuje. 


e) Zrzeczenie się wszelkich prelensyj przez czas dzierzawy 


za jakiebądź nakłady gruntowe. 


Warunki te i inne każdego czasu przejrzane bydź mos 


gą w biórze Dyrekcyi Szczegółowćj. 


do stawienia się w terminie powyższym licytacyi, -- 
się w Płocku d. 5 Kwietnia 1831 r. -- Za Prezesa: . 
wicz. Pisarz, Brzozowski: ` Z WEI 


Wzywa przeto Dyrekcya chęć dzierzawienia mający: z - 


i dawać 
> waka 


— Dyrekcya Szczegółowa Towarzystwa Kredytowego Ziem 
skiego Województwa Sandomierskiego. 7 


Podaje do publicznćj wiadomości, iż dobra „ziemskie 


Wąworków z przyległościami,i przynależytościami 


wiecie Opatowskim Obwodzie Opatowskim, położone, To= 5 


warzystwo Kredytowemu Ziemskiemn zastawione, na sa- 


tysfakeyą zaległych należytości Towarzystwu, z mocy Art: 


86 i87 P. Se w d: 13 Czerwca 1825 r. zapadłego, w trzech- 


letuią dzierzawę, poczynając od d.24 Czerwca roku 1831 do 
tegoż dnia roku 1854 przez publiczną licytacyę na” posie- 


dzenia Dyrekcyi Szczegółowćj Towarzystwa Kredytowego 


Ziemskiego Województwa Sandomierskiego, w domu Ra- 


dzimińskiej przy ulicy Rynek w Radomiu pod Nrem Poli- - 


cyinym 59a Nrem Ilypotecznym 19 stojącym, dnia 3 Czer- 
wca 18351 w godzinach rannych, poczynając od godziny 10, 
odbydź się mającą, więcćj dającema, przybicie otrzymu- 


jącemu, wypuszczone zostaną pod warunkami j następuą* $ 


cemi. ; 
i. Chęć licytowania mający, złoży na vadium w monecie 


brzęczącćj złp: 2510, które onemuż w cenie dzicrzawnćj 


roku ostatniego posesyi dóbr potrąconemi zostaną, — 
jeżeli warunkom dzierzawy zadosyć uczyni, w prze- 


ciwnym zaś razie, vadium to-służyć będzie na pokrycie 
kosztów i szkód, jakie z niedotrzymania warunków wy- 
mniknąć mogły. 
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bez żadnego zwrotu ponosić rokrocznie opłaty do grun- 
> tu przywiązane, w myśl Art: 41 Prawa Hypotecznego, 
tudzież ciężary wieczyste, stosownie do Art: 44tegoż 


rawa. 
- Ofiary" 24f100 » WOT BA: 
Liwerunkun Dworskiego. . . . 


2. Utrzymujący się przy dzierzawie nie opiaty do i 


» 1458 „ 14 

ditto _ Gromadzkiego. . . „ 240 „ 4 
Podymne WT ASAS PE: K "9019 
Szarwark « . . » 846, 
"Składki Ogniowćj CRE „30 


Na Dzienniki Wojewódzkie . . 
Dziesięcina S 

iinne ciężary uprzywilejowane. 
3. Przed objęciem Dóbr w posesyą, a najdalćj w dniach 


trzech po odbytćj licytacyii utrzymania się przy dzie- | 


rzawie, zaplaci do Kasy Obwodu Opatowskiego poda- 
tki zaległe i uprzywilejowane, ; 
, 4, Złoży zaraz dnia następnego, po opłaceniu należytości 
` Skarbu w warunku 3 zamieszczonćj, całkowitą zale- 
głość Towarzystwu, z kosztami i karami, niemniej 
ratę Czerwcową r. b: złp. 3470 gr.4 przybliżenie wy- 
rachowaną, poczem w posiadanie dóbr wprowadzony 

; zostanie. 

5. Przyjmie obowiązek dalszego wnoszenia regularnie 
opłat Towarzystwu przypadających, każdego 1 Gru- 
dnia i 1 Czerwca po złp.1551, gr. 12 a zatóćm w ciągu 
dzierżawy , pięć rat podobnych opłaci, nierachując w 
to raty Czerwcowćj r. b. która już w ogólnćj zaległo- 
ści w punkcie 4 warunków ustanowionćj wrachowaną 
znajduje się. 

Odda dobra po wyjścia dzierżawy w śtkim stanie, w 
|. jakim je odbierze. 
7. Źrzeczesię wszelkich pretensyj w czasie dzierzawy 
za jakiekolwiek bądź nakłady gruntowe , tudzież za 
: nicodebranie dóbr w przyzwoitym stanie, bądź zjakiego- 
kolwiek innego tytułu. 
8. Dzierzawca za wszelkie uchybienia opłat Towarzystwu 
rzypadłych , poddaje się cxekucyi Administracyjnćj 
Brorstwa i wszelkie spory wyniknąć mogące z 
tytulu dzierzawy, nie do Sądu iśdź mają, lecz rozstrzy- 
pr będą w drodze Administracyjnéj przez Władze 

; owarzystwa, 

g- Jeżeli nakoniecnikt zlicytnjących nie przyjmie warun- 
ków powyższych, przybicie nastąpić nie będzie mogło, 
"coby zaś wyżej licytujący postąpili, płacone będzie w 

2 półrocznych ratach dziedzicowi lub komu z prawa 
wypadnie. W Radomia dnia 26 Kwietnia roku 1851. 

Za Prenesa „A. Suchodolski, Pisarz Januszewicz, 


oaoeeasa 


— Słychać, Że szanowny Marszałek Izby Poselskiej Wł, 
Hr. Ostrowski, wymówił się od przyjęcia urzędu Ministra 
Spraw Zagranicznych i Że następnie Rząd poruczył spra- 
wowanie urzędu tego P. Złorodyskiemu, Prezesowi Izby 
Obrachunkowćj. 

— Wybory Urzędników Towarzystwa Patryotycznego na 
następne 3 miesiące, odbędą się, w przyszły Czwartek, to 
jest 19 b. m. o godz. Ć s południa w teraźniejszóm miejscu 
posiedzeń Towarzystwa. 

— Obywatel Drewnicki, posiadacz kolonii za Pragą, ozdo- 
biony został krzyżem srebrnym wojskowym za waleczność. 
— Ujęty w bitwie pod Kockiem Kirasyer z pułku Księcia 
Alberta, zapewnia iż po sławnój szarży w dn. 25 Lutego 
pozostało tylko 28 jego kolegów. 


7 


zapewne najlepszych teraz chęci. 
ludzku, 


£ 


ów Wyszło pismo: Rzecz o wolności druku pod względem” 
prawnym: przez D. D. nabyć. 


z można zə gr. 15 w bió- 
rze informacyjnćm na Krakowskićm przedmieścia oraz w 
składzie Ciechanowskiego na Podwalu i u Merzbacha przy 
ulicy Napoleońskićj. š 

— Wyszło w Paryżu u Launera: = 

Appel de la Pologne a la France, słowa L. Lemaitre, 
muzyka Alberta Sowińskiego z winielą. 

Invocation àla Patrie de Krasichi, sławna strofa Kra» 
sickiego: « Swięta miłości kochanćj ojczyzny » i druga o 
wolności, tłumaczone na język Francuzki przez L. Le- 
maitre, z nową muzyką Sowińskiego, z winietą ze śpie» 
wów Polskich. 

«Jeszcze Polska nie zginęła » na dwa głosy nowe słowa 
Francnzkie, o Skrzyneckim z winietą wyobrażającą zwy» 
cięztwo Polaków i tłumaczeniem Polskiem. 

Le Łiomphe de la Liberte, słowa Pana Jullien de Pa» 
ris, muzyka Alberta Sowińskiego. | 
— (Nad.) — Z przyjemnością dowiadujemy się iż Rząd 
wysłał sztafetę do Kalisza , po bawiącego tam dla słabości ` 
zdrowia Radzcę Stanu Morawskiego, z oświadczeniem chę» 
ci ofiarowania mu Ministerstwa Skarbu. Bez wątpienia P. 
Morawski tylko może nasze finanse w dobrym stonie utrzy* 
mać. Pozorne plamki, które wielu chce brać za istotne, 
m Czasów Lubeckiego nikną obok wielkich zdolności jego i 
O ludziach sądźmy po 
J. — C. — K — 7 
— (Nad.) Redakcya Tandeciarza odwoluje do- 


niesienie w Nr. 9- pisma swego zamieszczone, ja- 
koby JW. Rafat Cichocki magnat, miat bydź po- 
wieszonym. Nie było tak i nie będzie ; bo chcąc 
jednego JW. powiesić, potrzebaby i więcćj.... 


(191) — 
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WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 
FRANCYA — Z Paryża d.5 Maja. — Donieśliśmy dae ` 
wnićj o aresztowaniu w Berlinie P. Pontócoalant; dziś, te 
jeszcze w tym względzie odebraliśmy szczegóły. 

P. Pontécoulant wyjechał z Paryża dnia 23 Marca udaa 
jąc się do Polski, aby pod szlachetną chorągwią tego na- 
rodu walczył przeciw despotyzmowi. Wziął paszport na 
imie negocyanta Paryzkiego który mu podał sposoby ode 
bycia téj podroży i pozyskał podpis posłów Rossyjskiego 
i Praskiego. LŚ 

Po przybycia do Berlina był przymuseony poddadź się 
poniż.jącym badaniom., Także więc małą mamy za gra» 
nicą opiekę, Że nas berkarnie zmuszają do tego rodzeja 
uciemiężeń|! Farbierz Niemiecki badał go; a niezaspoka= 
jające odpowiedzi zaprowadziły go do więzienia bez innój 
formy procesu i bez podejrzeń nawet, OQdebrano mu 
rzeczy, pieniądze, wrzucono między zbrodoisrzy; musiał 
więc szukać opieki u sprawującego inleresa Francuzkie w 
Berlinie, którego znał osobiście w Paryżu i któremu przes 
to nie chcieł tnić prawdziwego nazwiska, 

Odtąd ściśle jest piluowany i utrzymywany w więzieniu 
pomiędzy zbrodnioczami najpodlejszemi; nie dozwolono mu 
pisać do rodziny , któraby się o niego dopomniała, lub 
zeniosła zażalenie do F rancuzkiego Rządu. 


(,go na zbiorze wierszy swoich położył tytuł Grafa, że go 


niewiadomość napisano było na kopercie a Monsieur le 
Comte... Czy na bilecie, czy na pargamioie da Monar= 
cha komu tytuł Hrabiego, będzie Hrabią; tak rozumowa= 
no i na téj zasadzie senat wydawał patentów wiele, za 
pomniawszy Że to wbrew przeciwne kohstytucyi (3). 
Laf. Ztego coś mi W Pan pe widzę, ĉe u 
was tytały feudalne: są tylko zasłouą słabości ludzkich. 
*Ja. Wscałych Niemczech, a osobliwie na drodze do 
Kartsbadu, Paryża lub Wiednia , wielu i nicbrabiów na- 
szych , daje się chętnie zdzierać przebiegłym oberżystom, 
znającym próżność wojaźujących, byle byłi nazwani Hrae 
biami lub Baronsmi. 
` Laf. Ale na co kłamstwo zadewać bistoryi , na go 
zwodzić przychylnych wam przyjaciół woloości w Europie 
przez omyłkę raz nazwał Gralem Cesarz Alexander (I). i Ameryce ? Mój szwagier ( Pan Lastayvies ) odebrat nie» 
Jeden z Platerów także w Litwie; posłał do Petersburga dawno list od Pana Ləharpe , niegdyś nauczyciela Cesa- 
20,000 rubli żeby się wywieść na grafa z kawalerów mie=ļ "2a Alexandra w którym gani mu, Że jest vice Prezesem 
czowych. Niewiem dla czego, mówiłem, nie udał się Komitetu Polskiego, i jako sam znający dobte Polskę, 
po hrabiowstwo do Wiednia , gdzie nie PRE lańszy ten przytacza mnóstwo dowodów, że uaród Polski Ładnego 
towar. Rząd Austryacki, po piórwszym rozbiorze Polski, szacunku, żadnego względu BÓG nawet nie jest go- 
ogłosił dekret uznający Hrabią lub Ziber baronem każde: dzien , ponieważ w nim sama arystokracya ma się za na» 


Zdaje nam się, Że godność Francyi wymaga , aby Pan 
pontócoulant był wydobyty na wolność, i aby rząd uczy- 
nił za nim silne przełożenie. Rząd Angielski nakazuje 
szanować swoich poddanych równie w Prosach jak w ka- 
żdym Innym kraju; ani jeden Anglik nie był aresztowa- 
ny sni badany, Czemuż inaczej dzieje się z naszymi spół: 
ziomkami ? £ : 


Rozmowa % Lafajetem o Arystokracyt 
w Polsce. (Ciąg dalszy.) 
„ Prowadząc dalj przerywane często zapytaniami opo- 
wiadanie, rozśmieszyłew patryarchę wolności przytacza- 
niem kilku anegdot; i tak zp. Pan Mol w Litwie dla te- 


* go szlachcica Polskiego, który może dowieść, Że jeden ród, i sarna panuje otoczona głodną rzeszą initrygantów i 


JO REAR był prezydentem sądowym ( niepodobna pochlebców. 
e lóry nie mógł dowieść). A i sbi- | 
Ryb krój cysty tysożów š ari è. AA apn an cą ale* zaprzeczyć nie mogłem, Że u nas tem są ninatan 
tu Cesarskiegò, przy którym , niby nawiasowo powiedzia* niejsze wyobrażenia arystokratyczne , że są nie legalne, 
no, trzeba do 6 tysięcy Reńskich zapłacić, . W dekrecie nie oparie na Żadnem ani dawnóm, ani nowóm prawie i 
tym jednak jest zabawna omyłka; potomkowie Wojewody tylko nadziejąj Żyją. Co pr do gřodnéj poż na zepy= 
lub Pod-wojewodzego, powiedziano, nie tylko mogą bydź tanie: co się teraz dzieje: odpowiedziełem ja „diem zli- 
Grafami lub liber baronami świętego Państwa Rzymskie: stów z Polski, kto otaczał Dyktatora , kto w ministeryach 
go ale nawet Książętami, to jest jak Radziwił . a. -£ c 
ski ete, Niewiedaiało: Aoi ai Aen AN ne nikezemnym kłamcą bydź mie chciałem. Naa i 
podwojewndzowie byli munigypalnymi tylko oreado : Lof. Wiem ja to oddawna, Że Aea ronm 
mi! (2) Ale najszczerzćj się Śmiał starzec, gdy R poż winniście ten artykuł konstytocyi Księztwa oce ie» 
wiedziałem, co mi pokazywał kasztelan Grzymała, któ- go «znosi šie wszelka niewola; meie równy ze ei 
ry, jak wiesz, był w komisyi niekonstytucyinćj, do spraw. |779497 ! że kilka znakomitszych osób wezwanych Š gabi- 
dzania niekonstylucyjnych tytułów honorowych. Oto nies] Pet Cesarza dla redagowania z nim koosłytucyi, ile mos 
które osoby słypące z hrabiostwa , nia miały na nie The gło broniło Dedo aTa pth = AB 
nych dowodów prócz biletów Królów Saskicgo i Pruskie- Ja. "To fałsz gi Waria ma PAAS cję z % z ES 
go lub Napoleona, na których przez omyłkę lub przez tedy, byłem r. 15( r" arszawie i pamiętam, Że zbito 
i zaprzeczono tę wieść. i : 3 : 
Laf. Zaprzeczyć nie znaczy dowieść; o ile wiem pi- 
sma Niemieckie umilkły dla braku piśmiennych dowodów 
i fałszywego wystawienia rzeczy; zreszią była lo prawda: 
Pan Daru tak mówił. 


NN 

(1) Podobnie Zgierski tytułował się hrabią, ponieważ gdy 
jedno z dzieł swoich przesłał Królowi Pruskiemu , 

otrzymał list z podziękowaniem i na kopercie był 

utytułowany: hrabią. Dla tego pisze się: Wincenty 

»libera parte Kiszka Hrabia z Ciechanowca Zg erski. 

WV Niemczćch szlachectwo Polskie zdawna wysoko ce- 
nią, bo to rriełada były trudności aby szlachectwo na 
sejmie otrzymać, kiedy przez całe generacyc sejmy 
Aye bywały. Z tąd w Śiwodóch chętnie każde- 
„eż A achcïcowi Polskiemu potocznie tytuł Hrabiego 
ndzi no? Uprzejmość ta po upadku Polski rozciągnę- 
ła SIE My O dworu Wiedeńskiego. Byle szlachcie za 
interesem, swoim do Wiednia do N. P. przybywał i 
andyeney, dah był zapisywany Grafem. Pewnie to 
była po ityka dla przynęcenia próżności szlacheckićy 
do pozyskiwania tego tytułu. Powiadano, że dwór 
Wiedeński pamiętny ma dobrodzićjstwo od Króla So- 
bieskiego i Polaków w obronie stolicy Austryi od na- 

aści Turków doznane, postanowił, że każdy szlachcie 

olski do Wiednia przybywający Jlrabią zostawał. 
Zapewne jednak za opłatą stępla. ` | 


(2) 
skie tym sposobem Hrabiostwa tworzył, ale krajowe 
wymyślił. Różne domy, cokolwiek juź w AWZ 
szych czasach słvnące, albo stare familijne szpargały 
posiadające, znajdowały swego nazwiska wsi, których 
właściciel przedwieczny pisał się comes de.. Osądzo- 
no że kiedy przodek był Hrabią to i potomek nim 
bydź może. Nie mówię, że wywód był trudny i nie- 
podobny, bo wieś zrąk do rąk przechodziła, a zatóm 
ten Pan de... bywa cale innego doma; na to jeszcze 
niebaczono, że w tych starych. sz argałach, wyraz ten 
comes, nic innego nie znaczył tylko Pam, Pan Urzę- 
dník, Pan Senator. Tak tedy, Że dzisiejszym termi- 
nem powiem: Jaśnie Wielmożeństwo osobiste i chwi- 


Hrabstwo, 


Z boleścią w sercu słuchałem tak strasznych zarzutów, _ 


wiele miejsc zasiada. Dla pokrycia pikczemoości, sam 


(3) Senat lepsze facecye wyrabiał, bo nietylko cudzoziem= 


lowe, w parę set lat zamienione zostało na dziedziczne 


ie 


— 4 — z 
Ja. Choćby i tak, to fałsz; kilka osób nie są ani na» Bóg z lym trzyma nieomylnie > 
rodem ani stanem szlacheckim, 7 Kto w wolności działa wierze! 
| Lafe Ten też był błąd Gazet Niemieckich aja temi f Nasze więc jedne modlitwy: 
samemi dowodami broniłem Polaków, co i Pan teraz, że Do Litwy Wodza, do Litwy! 
to nie naród , nie Szlachta, Wiem jednak i to oddawna, Kraśne są Niemna doliny 
Że samemu Cesarzowi Alęxandrowi wioniście, iż przy Kraśniejszę Litwinów serca, 
konstytucyi 1815 r, upadł projekt urządzenia Polski ary» Ëqczcie się z nami Litwiny. 
stokratycznie, My wiemy, Że arystokracya jest ladom A żyć skończy przeniewierca! `“ 
fatalna, a Gar Sybiru wiedział, że fatalna Królom. W tym Dziś niech wspólne brzmią modlitwy” 
tylko punkcie o równości, despotyzm i wolność są w zgodzie. Do Litwy Wodza, do Litwy! 4 
Ja. | otóm słyszałem ; ale to wieść zupełnie fsłszywa, Tam wystawiem ołtarz wiary 
Zaf. Nie. C»rnot był dobrze świadoiny rzeczy. Ale Ołtarz będzie nad ołtarze, + 
czy Pan niesłyszołeś zarazem , którzy to byli tacy redak- Czołem uderzą mocarze 
torowie ? bo teraz oswoiłem siu nieco z nazwiskami Pols Car nam stanie za ofiary, 
skiemi, choć tak są trudne do wyczytania, a cóż dopiero Hej za wrogiem dziś gonitwy, 
do spamiętania ! A Do Litwy Wodzu, do Litwy! 
Ja. Między innymi, mówiono o Ludwiką Platerze i ... Kędy słupy Bolesława 
tu mi przyszło na inyśł imie bardzo szanowne w dzisiej Groźne rozbijały fale 
széj rewolucyi; zamiast jego więc, zmyśliłem inne. Są Niech nasz kościół bracia stawa! 
ludzie, mówiłem dalćj , którzy choć poczciwi, z błędu Ja w nim kadzidła zapalę. 
jednak może skrycie pragną zamienić Polaków w swoich Bo znam waszych serc modlitwy, 
wazalów ; a dawni słażalcy Rosyjskiego despotyzmu po- Do Litwy dalćj do Litwy! - 
məgają im. Ale my nie lękamy się tego; nasza historya Proch wygrzebiem z ziemi głębi 
potępia przywileje drobnćj szlachty, a historya całćj Ea. Ofiar drgające, ostatki, 
ropy osobliwie Francyi i Wenecyi, pokazuje nam, czem Niech się w niebo dym rozkłębi 
są możni arystokraci. Nie bojemy się ani avystokracyi, Niebo nam służy za świadki. 
ani jakobinizinu; z resztą nasi mniemani arystokraci, pow» Za świadki mściwćj modlitwy, 
tarzam , nie są źli ladzie, j Nieszczęść Polski, nieszczęść Litwy. 
Zafe Może czasem lepiejby było, Żeby byli zupeł« „Łzy współbraci niech za ciało, 
nie złemi; bo takim niedozwolilibyście, mięszać się do Za krew w kielich leją księża; 
spraw waszych (4). (Dalszy ciąg nastąpi. ) W jęk niech kapłan śpiew wytęża, 
WZA a a „  Wjęk piekielny : Tak się działo, 
Pieśń pisana dnia 1 Maja 1831 r. w Obozie > dg dą kewane kitwy 
å Mordy Polski, mordy Litwy, 
pod Rudzienką. Czas zastąpi ofiarnika, a 
MODLITWA OBOZOWA. Zimny świat nam mszy posłucha ; 
Nie na różańca pierścienie I za odmiar nędzy ducha 
Dziś liczny modlitwy nasze; "Niech go śpiew nasz wskroś przenika! - 
` Niech grzmią działa — lśnią pałasze A My śpiewajmy krwawe bitwy, 
Iza szeregowe pienie , ; Mordy Polski, mordy Litwy. 
Ozwą się jedne modlitwy Jako iskra gdy w przelocie z 
Do Litwy Wodza, do Litwy! W ciało pryśnie, płomień wznieci, 
Nie ten z Bogiem kto pacierze 3 Tak spiew nasz ziemię przeleci 
Z książki odczytuje pilnie, | I zapali duchów krocie. 


Spiewać będą krwawe bitwy, 
Tryumf Polski, tryumf Litwy, 
cię przeklnie dumny człeku! 


| PRZECIE 
(4) Król Leszczyński bardzo słusznie twierdził, że należy 
w ludzi wmawiać, że są dobremi aby rzeczywiście do- Świat 
brymi byli. Maksyma niezawodna. Szłoby zatćm, iż 


aS a i » AE W tobie nieszczęść wszystkich wina 
wmawiać , ze u nas nie ma arystokracyi to jej nie A è Ą : E . 
będzie. Trzebać i tego środka szukać, jeśli może bydź Kląć gd będzie ih eż nę 
skuteczny. Oby tylko skutecznym bydź miogł! Są Jak cię śpiew mój dziś przeklina. -à 
wprawdzie. osoby, które utrzymują, że arystokra- Giń morderco Polski, Litwy ! 


cyi nie ma, i sam Hrabia z Lafayetem rozmawiający, Oto koniec mćj modlitwy, 

w pewnym sposobie to utrzymywać usiłuje. Ależ kie- | 27 TA ; ‘pad Í áj 

dy kto dozna jakich zarzutów; ktoż ich ze zaprzecza, oai. atie eG aS kt Kubę i uaar żę 
nie odpiera? Lafayette utrzymuje , że zaprzeczać nie | 49 zamiust oddychających kapłana — kapti A oddyóhwi PN 
jest dowodzić, a. w postępo waniu człowicka, nie tyl-| na stron. 4 w szpal. 1 wier. 58 zamiast mocnych — mo nych; 

' ko czyny ale i słowka wydają czem jest, i prędzćj czy | na stron. 4 w szpal. © wier. 6 zamist nimi — tytuł ; na stron. 4 
poźnićj to go poprawią. Byle mie zapoźno był po- | w > mtj we gat me nic — nimi; na stron. 4 w szpal. 
znany, byle zapoźne poznanie nie zrządziło szkod „| 2 wier zamiast lego — zlego; na stron. 4 w szpal. ý 

i wszcelinej, P |: A Y po 41 zamiast osób — ozdób, akc? * r x "p 
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